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I. ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ* 
riL i e t u v o s A i d a s” o w s c h o d n i e m  L b c a r n o w 

z w i ą z k u  z o s t a t n i m i  p a k t a m i  o n i e a g ­

r e s j i
"Lie.tuvos Aidas” Nr. 14 z dn. 19.1.1932 r. Art. p.t."Pakty o ^

nieagresji a wschodnie Locarno". Streszczenie;
Odbywa i o ee się międzv ZSSR a jego zasiadam! zacnodnimi ror
KJ LL  U  ' '  ł  J  i . '  i* ,  uJ A . u  w  > *v  "V T* "Pn *vbr>kowania w sprawie podpisania paktów o nieagresji w y w o d y  w Euro­

pie wielkie zainteresowanie, zarówno w związku z przysz^. ^ f e r  .n 3d 
rozbrojeniowa, jak też z punktu widzenia politvki ogolnej.^Przypomi 
na się w niektórych sferach, że są jeszcze w Europie fschoaniej nie 
rozstrzygnięte sporv politvczne i wykazuje się, ze nowe pakt' o ni 
agresji mogą sie znacznie przyczynić do pblepszenia_stosun,eow poll- 
t r e m a c h  Siędzy Rosją a jej sąsiadami zachodnimi. Temu oozekivanemu 
uregulowaniu stosunków politycznych w Europie wscaodniej najbarc... 3 
by pasowała nazwa wschodniego Locarna. 0 ile jednaką nowe Loc^rn * 
loby usprawiedliwić swe miano, to rozumieć pod tą nazwą m na' ^ J  
“ -SetSćieuregulowanie stosunków politycznych w f^opie łschodniej, 
któreby objęło również rozstrzygnięcie istniejących ^atar„ow t- y 
jalnych, w przeciwnym wypadku Locarno wschodnie Dv-.obr jecąniu *.~ę
kiem bez treści. • t m-nry-ra ga iiołrwriodnie'Jakież to są te zatargi terytorjalne w miro-ie -SCi.o .icEuropie

-I* V  -J -w y V  “ „
i jakie wyłaniaj a się perspektywy rozstrzygnięci 
:worżenie paktów o nieagresji^

t^ch zatargów prze:;
utworzenie paktów o nieagresji? . .-,r -oV., ytóra

W pierwszym rzędzie wyłania się kr/ê ijo. > :ż .
nie może być rozstrzygnięta bez Litwy. Niepodobru.-zapominać z . h
zań międzynarodowych, poczynionych w tym względzie przez r ą o 
wiecki! ZSSR zajęło i tym wypadło. względem Lit^  stanowisko zupełnie 
wyraźne, zadokumentowane w litewsko-rosv.j skini tr^-kt^cio^ t j _

12 lipca 1920 r. i w lite'Sko-sowieckim prucie o nieagresji z 
28 września 1926 r.W pierwszym z t-ch aktów rząd sowiecki, układając 
się z rządem litewskim o granice Republiki Litcwsniej przyzn _ 
lenszczyznę Litwie. 1 akcie drugim rząd sowiecki Oświadczył, fak-
t yczne pogwałcenie granic Litry dokonane wbrew woli narodu litew­
skiego nie zmieniło stanowiska Sowietów ^względem teryoorj^ ; •>. 
werenności Litwy ustalonej, w art.II-gim i aneksieao teg a -
/litewsko-sowieckiego traktatu pokojowego z 12 lipca 1 9 ^ 0 r.

Czy można przypuszczać, bw rząd oOwiecki, pr_ - _ą 
Polską rokowania w sprawie podpisania Ęa^ u  o nieagresji zmień 
obecnie to swoje stanowisko? Z wiaaomosci, jakie o aii-;ją .. * £
a dotyczą prowadzonych między Moskwą a Warszawą romo-wn, r , a 
czeń takich czynić żadną miarą niepodobna, irzeciwnie^ , - iTtwv 
leży, iż żądanie Polski uznania faktu dokonanego i uarazonia Litwy 
okunowanej za część terytorjum polskiego stanowczo jes pi f'
sowiecki odrzucane. Długi czas stanowiło to nawet jedną z najwaz- _  
niej szych przeszkód zasadniczego porozumienia się w sprawie pod^i^^ 
nia paktu o nieagresji. Dopiero pod naciskiem Francji, jak ^muniku, 
je "Berliner Tageblatt", Polska stała się. w tym względzie ustę^li 
sza i zgodziła się na formułę, pozostawiającą tę z^i-ą - - ^ 3  c- ’- 
stronie. Tf związku z tern, o ile podpisany zostanie pakt o ^ ® ^ ^ j  
między ZSSR a Litwą, rząd sowiecki nie uzna w nim gwałtu ^eligo^,^ 
go, I ten sposób jeden z zatargów ^terytorjalnycn z i
projektowane pakty o nieagresji ominięty. -noko-Druea kwestia- terytorialną, utrudniając^ utr .̂c. _ x ^Druga kwestją terytorjalną, utrudniającą utrzymanie t 
ju w Europie wschodniej jest sprawa Besarabji. Doty ehezasr zą so 

x r. Rssarabii qo Rumunii i j-k oi-.cxiuC,wiecki nie uznał przyłączenia Besarabji do Rumuuji i
nie za=.,icrza aneksji tej uznać również w przyszłości. Tzmc:zasem m
munja dąży do uzyskania takiego uznania ze strony So aetoi
czy inny Iposób. Obecnie, prowadzać rokowania wsprawie paktu o nie-
•ior-pqii Rumunia ró^mież dąży do wciągnięcia do tekotu .pa^tu status

spotkały się jednak ze stanowcze. 3P-eciwe, 
Sowietów. Według ostatnich wiadowosci, uaało się problem Dosar-D^ti 
obejść. Wyraził się tu ró mież wpływ fr. rcuski, gdyz Fr-n«a, dążąc
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sama do podpisania paktu o nieagresji z Rosją, pragnie, j _ P 
ty podpisane zostały również między Rosją z jednej strony i ■ -y ^ Jh 
i Rumun ją z drugiej. Wychodzi na to,- że i ta sprawa ter/t J 
będzie w paktach o nieagresji poruszona. nn^Trzecim sporem politvcznvm bardzo doniosłym^dla spra.y p
koju w Europie wschodniej jest sprawa granicyszczególnie zaś sprawa korytarza pomorskiego. Jak słychac, Pol^ 
dokładała wysiłków, by w projektowanym pakcie o'nieagresji z Kosją 
figurowało expressis verbis uznanie korytarza pomorskiego t 
rządu sowieckiego. Jednak rząd sowiecki, który nie uzn j , •
wersalskiego, odmówił jakiegokolwiek poruszania tej k7e.ątj.i -/ p k
0 nieagresji z Polską. W związku z tern i ta sprawa pozostaje między
Polską u R0£ ^ 0° V ^ y c h  danvchwyciągać należy ’.vniosek, ze projektowa-̂ - 
ne obecnie pakty o nieagresji między Rosją a jej sąsiadamizachodn 
Hi, bynajmniej nie rozwiązują istniejących zatargów politycznychJjT
związku z tein te pakty o nieagresji n a p r a w i ą_wprawdzie . Sadza iesz- simki miedzy’ZBSR a jego sąsiadami zachodnimi, lecz nie^dadzą jes 
eze Locarno wschodniego we właściwem tego słowa^
carno mogłoby być zrealizowane jedynie przy Il^nomvśleć3ów zainteresowanych. Ponadto Locarno ws4odnie dałoby się pomyslec_ 
ledvnie wtedy, gdy wszystkie biorące w niem udział państwa zdecyco 
wałyby się przestrzegać’w swych stosunkach z sąsiadami
1 szanowałyby podpisane traktaty lub byłyby ̂ zmuszone je -Zc.. ' %
■póki w Europie wschodniej istnieje takie państwo, jak P ls ̂ "
dro^a gwałtu zagarnęła ziemie sąsiadów i dopoki konsekwencje tego 
gwałtu pozostają nie zlikwidowane, w mysi zasa.d prawa l spr^. 
wości, nie może być mowy o jakiemkołwiek Locarno wscnodn

"L i e t u v o s A i d a s" w s p r a w i e  n o t y  1 x t e w
s k i e j  d o  r z ą d u  n i e m i e c k i e g o .

"Lietuvos Aidas" Nr.15 z dn.20.1.1932 r. Art.p.t.1’ ? spra­

wie noty do rządu niemieckiego". Streszczenie:
Rząd litewski wręczył notę w Berlinie i zwróał 

Niemiec na pewne fakty, które się wydają sprzeczne | r J SQ 
rych stosunków sąsiedzkich. Tak donosi krotmi komunik P 
daiac również wiadomość, że pewni urzędowi przedstawiciele Niemiec 
wtrącają się do spraw wewnętrznych państwa litewskiego w z
narodowym zasadom. Organy rządu niemieckiego prowa z , - ’’
jakąś delegację Dyrektor aj tu kłajpedzkiego. Jia.^^mą jest zas « e c z ą ^  
że podobne rokowania, jakiekolwiek by one były, prow dz p _
obcemi może jedynie rząd centralny. Fakt ten zmusza rząd litewski eto.
poważnego zajścia Jeszcze
fakty, które się nie wydają rąądowi
stosunkom między obu aąsietaiemi państwami. * E S ' S t S ' S  S e m c L istosumwffi iux̂ uzb ■ uuu r _ ■ T-j+-wfl o Niemcamilitewskich zawsze panowało przekonanie, ze mi^ j , . | n g się

domZ«aieó*i?w h o L S f “ kiSFokólnJcSórodków P^ecgko a-zokome-

go współżycia. W tych warunkach jest_rzeczą całkiem niezrozumi ią 
jakim celu zarómo różni nieproszeni ideologowie nieu y ,caia"" 
też niekiedy nawet oficjalni agenci rządu niemieckiego ^klocają 
normalne stosunki. Nota rządu litewskiego jpobudzi obie strony 
znalezienia takich dróg współpracy, ktorebv n by, Lit-
z interesami międzynarodowemi, ani tez z interesami _ y J * li_
wini ehoa wierzyć, że tych parę faktów wskazanych n nocie rz^au 
tewskiego nie są wytworem złej woli, w tylko wilkiem s^^'° 
postępowania pewnych niekontrolowanych czynników. ^z^stne, 
dla obu stron rzeczą przejrzenie tego, co wywołało niezło 'olcnie^ 
czy protest, a w konsekwencji zapewnienie dalmeŁo r z. j) * - _
normalnych. Litwini chcą wierzyć, że odpowiedz rządu nie. -■ . g
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notę litewską rozproszy wszystkie wątpliwości i tarcia. 
K r y t y c z n y  s t o s u n e k  ?,L i e t u v o s Ż i n i o s" 
d o  p o l i t y k i  L i t w i n -<5 w w i 1 e ń ą- k i c h .

"Lietuvos Żinios" Nr.15 z dn.20.1.1932 r» Art.p.t."Rezul­

taty polityki nieopatrznego uporu.” Streszczenie:
Z Litwy okupowanej nadchodzą coraz smutniejsze wiadomoś­

ci. Przedewszystkiem zaknięto 10 szkol litewskich, t ł u m a c z i ^  " 
oficjalnie krepowaniem szkolnictwa polskiego w niepodległej bitwie.

rząd pols’ci nie ograniczy się do tego Ó*-Siwi-
T-, j o i maia mieisce w Wilenszczyzme ciągłe areszty studentów l 
S w !  SczSóS gimnaz-jalnych i t.dl Areszty te motywowane są szerzeniem 
się wśród litewskiej młodzieży szkolnej holszewizmu. ,klBoi S ze ./izm litewskiej: młodzieży szkolnej jest w/niki'em 

. nieopatrznej pdlityki uporu dzisiejszych "przywódców litewskich w 
Wileńszczyźnie. Całe cztery lata rządzili w/ilenszczyznie^ nie 1 
czac się z niczem klerykałowie za parawanikiem.nacjonalistów, g e s z ^  
tą b"li to może nawet sami nacjonaliści. W każdym razie aut . Pq>v 
decydował o wszystkiem . Całe 4-rv lata nie wybierano komitetu. Ca.y 
ten' czas wszelki cmi siłami walczono z ludźmi i organizac ̂ m^ TOr7enie 
nowiku demokratvezno-narodowem. Nie f^waiano młodpezy ^
innych organizacyj, Jak tylko tych, ktoryeh choieli dotychczasowi^ 
przywódcy. Używano srodkow przemocy moralnej i
tych, do'których nie pasowała k l e r y k a l n o - n a c jonalist-czna ^i -r .

Rzecz prosta, najgorsze nawet łozę prokrustowe -
wyrównać wszystkich zapatrywań. 0 ile się nie J^°^odSieży
ni zo wad legalnie i tworzyć organizacyj, w *tor-jhby
była prowadzona w kierunku demokratycznym, trze-y/m, t • .
bezwzględnych zakazów przerodziła się ta myśl w krańcową chorobliwą
formę. ^  mówiąc już o tych przykrych sprawach, któro zapewne
same się wyjaśnią, podkreślić jednak nalezy,_ ze wszyscy P , 
uczciwi obywatele ’.Vilenszezyzny. winniby czuc za s o b ą  mordhc pop r 
cie całego narodu. Poparcie zaś to w i n n Q  j ę  tego rodzaju, by / 
cy Litwini w okupowanej Litwie winni m i e c  rome prawa do \Cy
dowej, równe obowiązki i równe poparcie Litwinow z L y b o w i e m  
Polityka bezwzględnego uporu nie powinna miec miejsc . . ^ 
korzyść odnosi litewskość z tego, że z powodu takic^polityki dykta 
tura polska zyskuje wciąż nowe formalne argumenty zamykania .zkoł 
litewskich i osadzania w więzieniu niedorosłych dzieci.

Bezwzględna polityka wydaje się dobra ,jedynie ^dzio 
ciasnych głowach. Fakty życiowe wykazały natomiast " * J ^ c*°£odliwa. 
wypadkach, że polityka taka zawsze i wszędzie J - j » j adomio-
Społeczeństwo Litwy niepodległej, zwłaszcza społecze  ̂
ne i uczciwe powinnoby na to z całą powagą reagować.

K r o n i k a  .

K o n f e r e n c j a  p r z e d s t a w i c i e l i  z aasrraac ,
1 irCoZz V r Cohj e n i a T Jak podaje "D^ień Kowieński" /Nr.16/, w
tvch dniach pod przewodnictwem ministra Spraw ^^dicinvc^^a'konfe- 
odbyć konferencja litewskich przedstawicieli _ z.â r̂ nic., _ ^ządu li- 
rencji tej mają być przyjęte uchwały ^ sprawie fjentacji rządu
t e wsici ego pr żyro zważaniu kwe s t j i r e paracyjne j i rozbrojeniowej .

W niektórych miarodajnych kołach poiitycznych i. tn J , 
przekonanie, iż Litwa powinna w kwestji repa^cyjnej rac^popi*erac^ 
tezę niemiecką niż francuską, ponieważ kraj liłajpe .z . cl/Pnie za 
jeszcze spłatamireparacyjnemi. Rozwiązanie tej mae°tj * ińcri i-i i 
sobą rozwiązanie kwestji długów, jakie Litwa zaciągnę. _ ^-g ^  ^
Ameryce.Kwest ja rozbrojenia mało Litwę.dotyczy, gdyz armja l ^ a  
jest jedynie armja obronną. Gwarancje żądane przez Polskę i . r ję 
nie są Litwie potrzebne, gdyż ani ze strony Niemiec, ani tez Kosji^^ 
nie grozi Litwie niebezpieczeństwo. Natomiast pos~ł Kii., J n f 
nikiem tezy francuskiej i wskazuje na niebezpieczeństwo, j-kie gr 
zi Kłajpedzie ze stron" Niemiec.




